Agnieszka Grabowska 

Gdynia
Musimy chcieć zmienić siebie, swoje przyzwyczajenia, wyjść naprzeciw młodzieży.

Pracuję w szkolnictwie od 9 lat i jestem nauczycielem dyplomowanym. Miałam przyjemność nauczania w szkole podstawowej i w liceum. W grudniu 2008r. brałam udział w Ogólnopolskiej Konferencji „Nowa podstawa programowa kształcenia ogólnego i wychowania przedszkolnego. Wychowanie fizyczne i edukacja dla bezpieczeństwa” w Sobieszewie. Nauczyciele, biorący udział w tej konferencji, mieli mnóstwo pytań i wątpliwości, niektórzy widzieli projekt podstawy programowej i słyszeli o jej szczegółach po raz pierwszy. 

Rok później wzięłam udział w kolejnym szkoleniu „Realizacja zajęć z wychowania fizycznego w kontekście nowej podstawy programowej”, organizowanym w Gdańsku. Na obu spotkaniach głównym prelegentem był prof. Tomasz Frołowicz. 

Ostatnie cztery lata pracowałam w liceum, u nas nowa podstawa programowa wejdzie w życie dopiero w 2012r. Większość nauczycieli wychowania fizycznego nadal jest nieświadoma, że czekają nas olbrzymie zmiany, szczególnie mówię tu o nauczycielach starych, w wieku przedemerytalnym, ale nie tylko. Nie śledzą nowinek, pracują od wielu lat na starych, niedostosowanych programach, w którymś momencie przestali być dla młodzieży atrakcyjni. Póki jesteśmy młodzi nietrudno jest zachęcić młodzież do sportu i do aktywności fizycznej. Później jest to nie lada wyzwanie. 

Uważam, że nowa podstawa programowa stwarza możliwości zawodowego spełnienia zarówno dla młodych, jak i dla starych nauczycieli, ale jest jeden warunek – musimy chcieć zmienić siebie, swoje przyzwyczajenia, wyjść naprzeciw młodzieży, pokazać, że jesteśmy nauczycielami z powołania. W szkołach nadal funkcjonują m.in. testy sprawności, no bo jak tu inaczej ocenić sprawność. Nauczyciele nie oceniają wysiłku tylko wynik. Zdaję sobie sprawę, że ciężko przekonać ludzi, żeby wprowadzili na swoje lekcje nowe aktywizujące metody pracy: plakaty, gazetki sportowe, projekty, konkursy, quizy, zagadki, portfolio, bo to nie jest podnoszenie swojej sprawności fizycznej. Dla niektórych z nas lekcja bez 45 minut gry na przykład w piłkę nożną jest nie możliwa, a gdzie wiadomości, edukacja zdrowotna? Wiele kontrowersji budzi wśród nauczycieli prowadzenie zajęć w zakresie bezpieczeństwa i edukacji zdrowotnej. Rozumiem, że mogą nie czuć się przygotowani do prowadzenia takich zajęć. Uważam, że człowiek uczy się przez całe życie. Instytucje kształcące nauczycieli (np. CEN) mają w swojej ofercie różnorodne formy szkolenia, także w temacie zdrowia. Trzeba tylko zgłosić swój udział i stać się liderem edukacji zdrowotnej w swojej szkole. Moi koleżanki i koledzy są często zamknięci na różne nowe formy ruchu, prowadzą tylko zajęcia z gier zespołowych (koszykówka, piłka siatkowa, piłka ręczna, piłka nożna) oraz z niektórych sportów indywidualnych (lekka atletyka, pływanie, tenis stołowy). Inne dyscypliny nie istnieją. A nowa podstawa programowa daje możliwość realizacji treści nauczania nie tylko w sali gimnastycznej. Ona każe nam wyjść poza stereotypy. 

Prof. Frołowicz w tezie piątej (materiały do debaty) pyta nauczycieli  wychowania fizycznego, czy akceptują prawo uczniów do współdecydowania o treściach zajęć. Uważam, że powinni, ale rzadko to robią, cały czas są zaszufladkowani, pracują tylko w dyscyplinach, które wymieniłam powyżej,  nie szukają nowych rozwiązań, a młodzież idzie z duchem czasu, interesuje się bowlingiem, rugby, strzelectwem. Pozwólmy im rozwijać pasje i zainteresowania, a tym samym decydować o treściach zajęć. To przybliża uczniów do aktywnego udziału w zajęciach. Nudne i monotonne zajęcia zwiększają liczbę zwolnień z wychowania fizycznego. 

Nowa podstawa programowa jest też wyzwaniem dla dyrektorów szkół. Uważam, że powinni oni wziąć udział w oddzielnych szkoleniach dla dyrektorów z udziałem takich praktyków jak m.in. p. Ewa Czerska, która od wielu lat prowadzi w swojej szkole system zajęć do wyboru. Bardzo ważne jest dokonanie diagnozy, czyli poznanie potrzeb i zainteresowań uczniów, jak najszybciej. Dyrektorów przeraża układnie planu zajęć dla poszczególnych klas.  

Prowadźmy nasze zajęcia sportowe z zaangażowaniem, bądźmy dla młodzieży przykładem, bądźmy otwarci na zmiany i umiejmy przyznać się do tego, że czegoś nie wiemy. Uczmy się przez całe życie, korzystajmy ze szkoleń, konferencji, modyfikujmy nasze systemy oceniania i piszmy własne programy autorskie. Bądźmy wsparciem dla naszych zwierzchników, służmy im radą i pomocą w układaniu planu lekcji. 

